
KURIER WARSZAWSKI
D.  17. Lis topada.  W S P O M N IE N IA .

ŚR O D A .  H ®  -  3 0 9 .  Wojsko  Polskie nad
RO K  1830. Pol w W s z e c h

W  oclpowicćlzi na $ą<J$nie umieszczono w 
Nr  307 Kurjcra Warszaw: aby w stolicy na ­
szej otworzonym został sk ład starożytnych pa ­
miątek cżyli A n tykw a rsk i', niżej podpisany 
ma honor  zawiadomić Szano: Publiczność,  że 
otrzymawszy Jeszcze  w d. 8 Pazd: r ,  b.  ze ­
zwolenie W ł a d z  Rządowych na otworzenie 
Kantoru Kommissowego i Sk ładu  Depozyto­
wego , takowy niezawodnie w tych dniach 
w kamienicy L. A. Dmuszcwskiego  p rzy  ulicy 
Wierzbowej  Nr  473 lit; C. otworzy*. W K an ­
torze ty m przeznaczoną została osobna książka 
sznurowa dla wpisywania dane w komis lub 
nabyte,  tak wyżej wymienione starożytności ,  
(k tó re  osobno i porządn ie  w szafach iedynie 
do tego służących ułożone zostanąj iako i inne 
wszelkiego rodzaiu przedmioty , k tóre  za o- 
znaczone przez właścicieli s ta łe  ceny,  tamże 
sprzedawane,  będą.  Dla dogodniejszego u s ł u ­
żenia szano: Amatorom,  oprócz znajduiącego 
się w powyższym Kantorze katalogu obejmu- 
iąeego dane w komis lub nabyte przedmio ty ,  
wystawjony bodzie oprócz tego codziennie w 
oknie Spis celniejszych złożonych tamże r z e ­
czy. W Kantorze tym obejmuiącym Ksiggar- 
niy  , urządzony przy tejże Abonnament  dzie ł  
Polskich  po zip.  4 miesięcznie,  ą po zł .  18 
półrocznie,  na prowincją zaś miesięcznie po 
zł.  5 ,  pół rocznie  po złop.  2 4 ,  przyjmowane 
Jiędą takoż pbslalunki Drukarsk ie ,  L.  K.  i C.

Za 1 00 zł .  w Listach Zast: nie licząc w to war­
tości knpoiiij wynoszącej zł .  1 gp, 18, żądaią zł .  
S7, ćjnią zł,  80 gr .  7 i pó ł .—  Obijgacje Udzia­
łowe żądaią zł .  3 1 8 ,  daią 312.-*-'  Za Dukaty

hojen:  potye Żądaią zł .  19 gr.  20.  —- Assygna- 
tyRoss;  100 11: Żądaią zł .  180,  daią 179.

W ii’tuoz S za lk  (Frań :  Sclialkj  z Orkiest ry  
Nżuej  P arm eńskiej, p r zy b y ł  do W arszaw y. 
Jest pn uznanym za doskonSjego i wzorowe­
go Artystę;  w if'ied u iii  i P aryżu  powszech­
nie to potwierdzono.  Niedawno okazał  swój 
talent  w Berlin ie , a tameczne dzienniki  tak o 
nim doniosły.  , ,P ,  Sząlh, u twie rdzi ł  i u nas 
poprzedzającą go , znakomitego Basethornialy  
sławę.  Trudność ins t rumentu  od niewielu Ar ­
tystów u p r aw ia n eg o , k tó r y  do poważnego 
b rzmienia Jilarynetu  ł ączy przyiemnie  Fletu  
odgłosy,  b rak wewnętrznego wykończenia ta­
kowego tem wigoej podnosić muszą zalety Pana 
Szajk który te wszystkie przeszkody nie tylko 
przezwyciężyć ale nawet  umia ł  szczęśliwie naj- 
przyiemnjejsze z niego tony wydobyć.  Moc ,  
czucie,  pewność,  biegłość posiada on w najwyż­
szym stopniu; z nieporównaną przyjemnością 
wydobywa obok pe łnych  odgłosóry s t łumione 
echa b rzmienia .  Artysta sprawił  słuchaczom 
najżywsze zadowolenie.“

W  Księgarniach Warszawskich przyjmuie się 
p renumera ta  po 2 ruble na Poezje Sew eryna  
Goszczyńskiego.

Wczoraj  na widowisku W ioskieiji znajdowa­
ło  się 500 słuchaczów. Niewszyscy okazali ie- 
dnakie zadowolenie.

Wczoraj  w po łudn ie  Tomasz Kaczorowski 
pomocnik  Mularski  lat 14 maiący,  p rzy  b u ­
dowie nowego Tea t ru  praeniący,  sp ad ł  z wy ­
sokości 3go piętra i na miejscu żyć p rzesia ł ,  
— Przy ulicy Grzybowskiej ,  S tarozakonna CAa-
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ia  L ew kow a  w ydała na świat troić bliźniąt p łc i 
m ęzkic j ,  lecz wszystkie nieżywe. —  Przy  ulicy 
W ie jsk ie j ,  J ó ze f H oraiim ki lat 42 l iczący ,tkn ię­
ty  apoplexją ,  nagle żyć p rzes ta ł .

Z d ru k a rn i  P u ła w sk ie j  wyszedł 8my S no­
pek  S k a r b c u  d l a  D z i e c i ,  zawicraiący 
nas tępne a r tyku ły  : 1) Z am ek K rakow sk i, po- 
d łu g  ryciny z pierwszej połowy XVII wieku. 
2 )  S a h a ra  , z ryciną  Oazy i Karawany wśród 
zamieci piaskowej. 3) S iedm  cudów  ś w ia ta , 
P i r a m id y ,  z ryciną P iram idy na jw iększe j ,  iej 
przecięcia i w ierzchołku. 4 )  K rzew  kaw ow y  
i Trzcina  cukrow a. P rzy tcm  arkusz I I  N a ­
uk począ tkow ych  w 3ch ięzykach : Angielskim, 
F rancuzkim  i Polskim.

Nowy K o ly ljo n  skomponowany na P janofor- 
te  g rany w Resursie  Kupieckiej w d. 13 b. m. 
p rzez  G ern era , cena z ł .  1. M azu r i C a ło -  
p a d a  na Pjanofor: p r :  Hen: B a h r cena z ł .  
1; wyszły w sk ładzie  muzyki Ignacego h łu ­
kow skiego-

Dziś rano c iep ła  stopni ?. W czoraj w po ł:  6.
Gazeta lla m b u rsk a  pod a r tyku łem  z B e r­

lin a  doniosła co następuie: , , Możemy zape­
wnić z niezawodnego źrzód ła  , że w polityce 
pann ie  tu najzupełniejsza spokojność, żc nie 
czynią najmniejszych przygotowań do wojny, 
że owszem wydano tem i czasy rozkaz do roz­
puszczania wojska odwodowego i że ani m y­
śleć o zbrojnesn winfeszaniu się w niepoko­
ić N id er la n d zk ie , gdy  i umiarkowany i roz­
sądny t ry b  rządu Francuzkiego nie k a le  się 
obawiać żadnego wmieszania się w tę  spraw ę. 
Nie słychać tu także o kongresie  wielkich mo­
carstw, o k tó iym  zagraniczne pisma iako w kró t­
ce nastąpić maiącym, wspominały. Jak  się za­
kończy zamieszanie w B e lg j i , byłoby teraz 
t rudno  roztrzygnąć; iednak  zdaic się, iż za­
py tan ie  w tej m ierze da się wsposób łagodny 
iostwiązać. S łychać także, iż Xiążęta ł ł ’il-

he/ni i K a ro l, synowie Króla, Otrzymają zna­
czne posady we wschodnich prowincjach i żc 
p ierwszy mieszkać ma w h ró lew cu  , a drugi 
w f f r o c ła w iu .  Zdaie się, iż pobyt F e ld m a r­
szałka Hr: D yb icza  będzie tu leszcze p rze ­
d łużony. Jakkolwiek to potwierdza dawno ist- 
nącą iedność pomiędzy gabinetem  Rossyj.  
skim i naszym, bardzoby się iednak  m y l i ł ,  
k toby  budował na tern nadzicie paruszeń wo­
jennych. Gdyby Król nasz przychylnym  b y ł  
zasadzie mieszania się w obce spraw y, nie- 
b y łb y  odrzuc i ł  bliższego niżeli w Belgji , o 
k tó re  go proszono. Powtarzamy zatem , iż 
do tąd  tylko I 'rancja będz ie  się umiała staje u- 
tr/.ymac na stopniu dzisiejszego umiarkowania 
i dokąd Król i izby będą  rządz i ły ,  nie zaś 
inassy ludu ,  dotąd spokojność Europy będzie 
zapewniona. Nie w A n tw e rp ji  lub B r u x e ll i .  
nic w L o n d y n ie , B erlin ie , lecz w P a ry żu  roz- 
trzygnśe się czy Europa będzie spokojnie po­
stępowała w swoicm polityczneni uksz la łcen iu ,  
lub czy ma być powszechnie zaburzoną i za­
paloną. RO ZM A ITO ŚC I.

W y ią te k  z lis tu  z P etersb u rg a  o o sta tn ie j 
w ysta w ie  sztuk p ię k n y  eh. Dwie roboty Ucz­
niów Akademji godne są  pochwały. Jedna 
kotppozycja n ad e r  p iękna i bogata w figury , 
zimnego tylko nieco kolorytu, Stniaró S o k ra ­
tesa , malował R ossjan in . D ruga ,  ślicznie u ło ­
żona i mocnego kolorytu robota TVołynis.ka  
K an iew sk iego , ie s t  to- A lx a n d e r  ch ory i  F i­
lip  lekarz  iego. Roboty Profesorów bardzo 
zajmuiącc, Rektora  M a rł o ja , posąg kolosalny 
Ccsarzo A le x a n d ra  do F ugauroga, podobnież 
kolosalny P otem kin a  do O dessy  przeznaczo­
ny. T e n  ostatni n ierównie niższej wartości. 
P otem kin  wystawiony w rzym skim  kirysie  (ń 
la m o d e rn e ) ,  na to wszystko rzucony płaszcz 
d ług i.  D yletańci m niej daleko -dali niż pospo­
licie w W a rsza w ie ; między nimi znany w E-
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oropie Hrabia  T o łs to j  s ławny medal j c r ,  widok 
Kaplifcy w E rem ita rzu  Cesarskim,  cudny;  p e r ­
spektywa,  złoto i axamity nieporównane.  Kil­
ka p rzedziwnych port re tów,  sztych Oleszczyn-  
skiego P o la k a , f igura naga mężczyzny,  z p i łą ,są 
to najcelniejsze tej wystawy ozdoby.  Zdaie 
się że K aniew ski  ot rzyma medal  złoty.

W  Tygodniku  Petersburskim,  iest  umiesz­
czona Powieść P a n  f f ’ojski  w której  znajduie 
się wicie wspomnień i opisów o R a d z iw i ł ł  ach , 
a między niemi następuiący.  ((Wiadomo do­
brze  żc Xią/,e K a ro l  przy elekcji  Króla S ta ­
n is ła w a  Poniatowskiego  n i e by ł  iego par t j i  , 
wszakże na Sejmie po konfederacj i  B arsk ie j  
z łożonym,  K ról p ra g ną ł  sczerze z nim się po­
godzić i na sweię przeciągnąć st ronę.  Zdawa­
ło się że i Xiążę życzył  tego , bo nie scho­
dzi ło na powierzchownych at tencjach , ale co 
się w sercu działo nas tępna dyktoryjka da po- 
zna-ć. Xiążę nietylko n i eb y ł  wykwintnym w 
ubran iu  , lecz nawet  zaniedbany i nieochędo- 
żny.  Zupan mater jalny b i a ł y , zatabaczony i 
poplamiony ,  kontusz mundurowy Woiewódz-  
tw-a Wi leńskiego w yta r ły ,  to by ła  iego su ­
knia paradna.  Tak często ieździ ł  do Króla i 
n ie słychane p raw i ł  ambaie , z których śmiać 
się należało chcąc p rzypodobać się iemu.  R a ­
zu iedtiego Król Jegomość widząc go w dobrym 
humorźe r z e k ł : «Mój Xiążę ! ciebie Naród  ca­
ły  poważa i kocha , lecz należy i powierzcho­
wnością się pod oba ć ,  dla tego radz i łbym abyś 
d b a ł  więcej o twój u b i ó r ,  suknie twoie tak są 
zużyte że niepokazuią kim iestcśln ((Panic 
k o c h a n k u ,  Najiaśniejszy Panie (odpowiedz ia ł  
Xi ążc) , łatwiej  Waszej  Królewskiej  Mości , 
panie kochanku wszystko nowe a nowe , a t en  
m u n d u r ,  panie koc ha nk u ,  iuż trzynasty z ko­
lei B a d z iw i ł ł  Woiewodn Wi leński  nosi, to nie- 
dziw że się podszarzał .U Niedosmaku by ła  
może Królowi la exkuzay n iep rzes ta ł  wszakże

dawać coraz większych dowodów Xifciu p a ń ­
skich respektów swoich , p rz y r ze k ł  mu nawet  
być osobiście w Nieświeżu,  co też »i s p e łn i ł ” 
w 1782 foku.

D ziew częta  Cholas zwane w A m eryce .  Dziew­
częta te maią być najpiękniejsze w Ameryce 
południowej  , maią one wydatne i pe ł ne  ży­
cia rysy , błyszczące oczy i nadzwyczajną przy-  
iemność w ca łym układz ie  ciała i i uehu. Zwra-  
caią mianowicie największe staranie na k r u ­
cze włosy swoie ,  k tóre utrzyrnnią iak najoz- 
dobniej  , i k tórym taką nadaią wartość , iż 
Anglik 'Tempie napróżno 2 uncje złota (oko­
ło  270 z ł . )  za ieden pukiel  dawał.  Złote za­
usznice , k tó re  noszą Dziewczęta , tak są cięż­
kie  , iż na z ło tym łańcuszku p rzechodzącym 
przez włosy , przymocowane być muszą.  Jch 
fałdzis te  szpenc-ery, na k tóre 12 do 14 Jar­
dów axamitu lub Jedwabiu wychodzi , ozdo­
bione są wstążkami żywych kolorów, lub sztu- 
cinerai  kwiatami.  —  S ta re  drzewa.  Dwa d rze ­
wa nadzwyczajnie s tarożytne zwróci ły n ieda-  
wno uwagę.  W T ausvort  w hrabs twie Gloce-  
ster  w Anglji ,  ma się znajdować ogromny kasz­
tan , k tó remu naznaczaią 1,000 lat i s tn ien ia ;  
p i eń iego ma 52 stóp obwodu a gałęzie coro­
cznie okryte Lywaią owocami.  Drug ie  także 
s tare drzewo znajduie się w ogrodzie Xcia.df- 
renberga  w Bruxel l i .  Jest  to l i p a ,  która po­
d ł u g  dowodów w archiwach domu xiążęcego 
znajdujących się,  marnieć  iuż lat 700. —  Z pe ­
wnością iuż wiadomo , iż w W ro c ła w iu  bu-

C /

duią nowy gmach teat r alny.  Znajduie się na 
ten cel 300,000 złp.  gotowego funduszu.  No­
wa ta muz świątynia ma mieścić 1500 osób;  
budoń la  będzie dosyć prosta ale o z d o b n a , i 
ogrzewana.  —  Wprowadzono niedawno z Chin  
do J r la n d j i  nowy gatunek zboża. Ziarno ie­
go nie iest wcale okryte plewą lub s ł o m ą ,  i 
zaraz po wymłoccuiu używane być może.  Ma



—  1616 —

Gila smak przyiemny i wiele bardzo Zawiera 
mąki. Kii iii a t J r la n d j i  Sprzyia tej ni * ej ro­
ślinie. —  W prowincji kraiów żjedn: Ameryki 
połn: I\ ew -Jcrse j, ustanowiono niedawno pra- 
"Oj żabraniaiące osadzania w więzieniu za dłit- 
g i . — D łu g o ść  życia n ie k tó rych  iiv ie fzq t;  Ża- 
iąc •'■.vie (około) 10 lat; Kot 10; Koza 10;  
Osioł 3 0 ;  O',vea 10; Pies 14 do 25 , a n ie­
kiedy i dłużej ; W ó ł  20 ; Sfciiiid 25 ; Gołąb  
8 ;  Turkawka 2 5 ;  Kuropatwa 25 ; Kluk 100 

—  M acierzyńskie priyvticfzatiie sa m ic y  p a ­
ią k a . Znalazłszy paiąka pod bryłką z ie m i , 
można często postrzfedz ha ciele iego iedwa- 
bistą torebkę iaiową. Przywiązanie owadii te ­
go do owego icdynego skarbu iest prawdzi­
wie poruszające; n ic ,  nawet życie nic iest 
mu milsze had ową torebkę. Jeśli byśmy chcie­
li mu ią odjąć, wszelkiemi siłami by się te­
mu sprzeciwiał.  Skore mii zostanie wydartą; 
biedny owad beż najmniejszego poruszenia i 
smutnie słoi na miejscu ; skoro mu ią odda­
my i powróci na nowo do życia; pbrywa szyb­
ko torebkę i ucieka ha miejsce bezpieczniej­
sze. lio n h e i rzucił raź podobncgb paiąka do 
nory inrowkolwd. Natychmiast szukał bn ó- 
calenia w ucieczce ; ale nie b y ł  dość Zwinny; 
i m row kclcw  schwytał go ża torebkę. Owad 
natężył wszystkie swe s iły ,  dla wydobycia się 
z pyska niebezpiecznego nicprżyiaciela , ale 
podczas tej walki utracił klejnot swój który 
został w mocy przeciwnika. Zamiast własne 
ratować ż y c ie , coby mu się udało przez ii- 
-cieczkę, powrócił do torebki, i zaczął wal­
kę na nowo. A le ,  pomimo iż rozpacz wzmo­
gła siły  paiąka) m rów kólcw  by ł  mocniejsźy i 
torebkę zagrzebał w piasku. Jeszcze i teraz 
nieszczęśliwa Matka hic uciekała, ale spokojnie 
została w miejscu i dozwoliła się raczej źy w- 
cem z przyszłym swym płodem zagrzebać. Al 
dotąd h o n n e t  patrzał spokojnie; ale nareszcie

ulitował się nad pa iąkicm , uwolnił go od blis­
kiej śmierci; nie mógł iednak torebki od rnróic- 
kolwa  odebrać. Smiitny owad czołgał s i ę  dłu-  
gb ha grobie raj swoich; nie zważaiąc bynaj­
mniej na niebezpieczeństwo i na usiłowaniu Eon- 
Tieta aby go odpędzić.

W r. 1811 N apótebri z M a r ją  L u d w ik a  
gdy odwiedzał kanał podziemny miasta K am - 
brc  , Burmistrz pewnego małego miasteczka 
wystawił bramę tryumfalną i liapisał na niej 
hastępuiące wiersze:

J l  n a pas fait une sotise  
En ćpousant Marie Louise.

Napoleon przeczytawszy te wierszo zawołał  
Burmistrza i rzekł: „C zy WPan bawisz sio 
rymotWorstwemi*4 Czasami ftajbiśnieszy Panie 
odpowie Burmistrz. , ,W ię c  WPSn pisałeś te 
tvierszc?“  Tak iest N. Panie. „A  zażywasz 
WPan Tabakę?44 Zażywam N. Panie. „ P r o s z ę  
WPana weź tę Tabakierkę i

Quaiid vods j p rend re i  tinć prise  
tłapejleż «vvóuś Marie Louise.

I dał mu piękną * brylantami T a b a k i c r ę .
Sposób  rob ien ia  w in d  C y p ry jsk ieg o .—  Do  

.80 kwart wody wlać należy 10 kWatt soku ź 
jagód bźowych, oraz wrzucić 2 uncje imbieru 
i uncję gwoździków. Mięsżaninę tę gotować 
łlale/.y przez godzinę; odsziimować, z l ić  w ha* 
czynie, w którćirl płyn ten nt.i być zachowany 
wrzucie pó ł funta pogniecionych ihgód win­
nych, i zdśtavvić tak dopóki wino nie otłzym ó  
pięknego kolord. Wino to podobne ibst z ho- 
1.9ri i , smaku i zapachu do najlepszego wina 
C ypryjsk iego  ; tak iż najwytrawniejsi znawcy 
binyleni być mogą.

Podług t-afciłubjr M etcórologa W iejskiego, aż 
do kotka b. in; przymrozki będą rzadkie, md­
ł e  lub Żadne. Najtęższych około dnia 20 spoi 
jlziewać się trżcbd; te dó 7 stopni dojść inogąt 
inne dlii będą h&jiWęcfej pochmurno i częstd
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clSJy.jste. W i a t r y  s i ln c  po  dn iu j20  i e ż c l i  
te  zw olna  n ie  7,n a g ła  n n s lśn ą .

M y ś l i .— K i e d y  ko g o  d ł u g i e  u d r ę c z a ły  n i e ­
sz c zę śc ia  , t e d y  sz c z ę śc ie  sp raw ia  w n im  p e ­
w n e  u c zu c ie  w ą t p l i w o ś c i ,  w ahania  s i ę ,  k tó re  
zakraw a na l ęh l iw p ść  i p r z e jm u je  o baw ą ,  aby  
to n ie  b y ł y  n o w e  s id ła j  p rzed  zawSśne losy  
zastawione*

W e  L w o w i e  i l e  razy w y s t ę p u ie  JP anna  Ż i i c z - 
k o w s k a ,  zaw sze  T e a tr  i c s t  n a p e ł n io n y ,  A r ty s tk ę  
P u b l ic z n o ś ć  ókrjrwa r ż ę s i s t e m i  ok la sk a m i i za -  
sSczyca  p r z y w o ła n ie m .  K ilk a  pbezji  ha iej c z e ść  
u ł o ż o h o ,  n m ieśŚ cza m y  z n ic h  n a s t ę p u ią c ą :  

G’tzie głos powszeenńj w zgodę si« iednoczy,  
Tysiące liidzi patrzy z podziwieniteih :
A widząc pbiaw xviclki i uroczy 
Głośny dank daie ciclicin zachwyceniem;
Tam słaba ręka rv lutnią lilccb nie biie 

do tak wielkiej przyczynić się chwały,
P iosnka  Zaginie ale wielkość £y ie i 
P óki  są w człeku dla prawdy-zapałyi—-  
p ó  tl7.i» icst ojcom skazówką do cnoty;
Cb ich ucżdćia i czyny łagodzi ,
Tego zapomnień nie schłonią ciemnoty j 
To w najpóźniejszych wńiikach się odrodzi.
Cd. posłuszeństwa wzór daie dla córy,
Małżonkom stawi przykłady sta łośc i ,
Matkom miłości dzieci daie wzorp;
T ó  fczticietn przejdzie dó nieśińiertcliiósci*
Ja cię widniałem córką, z o n ą ,  matką,
W idz ia ł  odzianą bohaterską chw ała ,
W idz ia ł  walcząca walką wie lką; rzadką 
Gdzie serca cUfcfcie ofiarę składało.
W idz ia ł  te wielkie  te Wspańiałe dziwa 
Które mi ucżuę poruszasz tysiące,
Podziw mię Uaął, lutnia sio sp łoniła j 
Godnie kii twej czci h i i  w nią nie potrącę;
Któż w obraz słońca gorące płomienie  
Kto w p le ść  podoła ł  wlać ży w eg o  ducha,
Kto dusźy serca^ łzaihi zachw ycenie,  
f ió te ih  poiavVi dla oka i ucha?
J Ja nłezdołjtm przy najżywszej chęci, 
lifecz twój gienjńsz gęsi na ni z rąk Wywinął)
Każdy cię L w o w ia n  zacho\Va w pamięci 
W szakże czu ł 2 to b ą ,  c ierpiał)  p łakał,  ginął;

S Z A II A f i  L
P ie rw sze  litera ,

Qgich naczyń nie mało , a wszys tko  ubiera.
(Zeszła Szarada K rr id z icz ’)

U r zą d  M i m ic y  p i  Lny M ia s ta  W o ie w ó d ik ic g ó  
P ie c k a .

Chcąc żapnwnić dostawę Mięsa W ołowego  na żwjri 
caajną potrzebę Mieszkańców Miasta Płocka, z W o­
łó w  tucznych i t łustych, a dosvviadcżaiąc w tyiii 
względzie ze strony Kzezników miejscowych pewnej 
hierćgularności,  Urząd MunibypalHy w zaśtosowanHl 
^ię do dyspóżybji K.omiriiśsji WbieivodzIUej zdiiia  
18 Września r. b. IŚr 40,908, wzywa Rzezników  
Miast obcych a nawet każdego ch&ącfegó dostarczać 
Mięso W ołow e dobre nĄ potrzeby ludności MiastA 
Płocka, aby w tym względzie osobiście lub na pi- 
siriic, do Urzędu Municypalnego Uczyniłswoie wzgłd* 
ś2 %Uie. Nadmienia sie przytem że rta eodzichitą po­
trzebę w Płocku wychodzi Zwyczajhie VVblcSv sztuk 
Pięć  liib Sześć; prócz Mięsa Skopowego, Cielęcego,  
Wieprz o vV ego; którego dostawą Uzeznicy miejscowi 
trudnić się będą. —  Płock dnia 11 Listopada 1S30 
i*. —  Prezydent J: Bcth.er: -— Sekretarz Ncjghch  

'Z W ie lu n ia  '(l • jo  P a źd z ie rn ik a .  1830 r.  — Ku*- 
rjei* V\ ars z: x 3 bi 111. i r. Nr 295; pod tytułeth  
z W leiUnl.i umieścił  podziękowanie W. JanoWi Ne­
pomucenowi Kerncrowi ^Doktorowi Mtdy: i Chib: 
ZÓ zrobienie wyborną biegłością niebezpiecznej ó- 
perncji hemoroidów, przez co ia niżej podpisany  
wraź r. Szanownym Kol legą Lekarzem Obwodu K o­
złowskim na sławie obrażony zostałem i zmuszotiy 
przeciw podaniu P. liii bi szewskiego publicznie o- 
z iu iin ić :  ze ani ia ani ihój kolicgn (w W ieluniu za- 
tnieszkali) d'ó Ojca 1*. Rubi$ze\vSkihgó ani iako As- 
systenci do odbywania bpbracji, ani też iako poibo- 
cnicy nic byliśmy wezwani; zwłaszcza Że operacjA 
ła niebyła tak ważną ani tak niebezpieczną iżby  
b.Aszą obecność tani potrzebną była. Suum  cu ique ) 
Jan Kerner podłlig  listy ofeób trudniących sie pra­
ktyką lekarską przez Radę Ogól: Lek: Król: Pol: 
Wydanej, ifcst ilihieszcżony iako Mrtgbtcr Medycyny  
I Chir: a nie iako Doktór.— Schle*iuger D r  M ad.

PRZYJECHALI do W ARSZAW Y,  
brzeziński Antoni Oby:, Mis ze d t  ki Tyinófrtisz  

Oby?; Ninpokojeżycki P aw eł Oby;; Zalewski Fran­
ciszek Oby: 584 D łu g a ,  Garczyiteki Wincenty Oby: 
585 'Dtugii) Karczewski Obyś 556 Diug&> Mała*
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chowskl  L u dw i k  Hrabia 414  K r a k :  P r z e d : .  C h e ł .  
jnicki J ó z e f  Oby: 10G4 k r ó l e w s k a ,  Gottje W al e n t y ’ 
Oby; ,  ŹS.akfzewski Antoni  Oby:.

D O N I E S I E N I A ,
Na og ło sz en ie  przez  W.  Ludwi ka  Geyer z Miasta  

L o d z i  w rach 305,  304 i 30S,  Kurjera Wa r s za w­
skiego u czyn i one ,  o ś w ia dc z amy :  iz takowe b y ł o  z u ­
p e ł n i e  zhyt eczuęm i niepotrz.ebnem,  gdy ż  my obu-  
dw-ocli tam namtenionycl i  XYE XLOW n i g d y n i e w y — 
Stawial i śmy na przeda^,  wszakże  nikt  by  ich nie  
k u p i ł ,  g d y b y  uaszem Żyro opatrzone nie zos tały  ?... 
Z r e sz t ą  celem odzyskania należnośc i  W e x l o w y c h  ia- 
kie  nam od W .  Geyer,  tak z pr z e dp ł at  w go t owc e  
l ako i z przekazów przypadaią;  dawno i es zc z e pr z e d  
wspomt i ionem o g ł osz en ie m iego,  s tosowne u cz y n i l i ­
śmy kroki  prawne.  — Wars zawa dnia 15 Lis topada  
1830 r. —  7': A u p i i c h  e t  C o m p :  z  M :  k a d z i .

S y n d y c y  O s ta t e c z n i  M a s s y  H a b i s z a  i C z e k a j - 
s k ie g o .  —  Gdy czyni one  w pismach P ubl ic z ny c h  
Obwieszczenia  pod d: 5 Maia r. b.  do zebrania się 
W i e r z y c i e l i  Massy Habisza i Czekajskiego,  nad.-  8 
Cze r wc a  r. b.  Celem naradzenia się w przedmiotach  
massy dotyc zących  n i es kut ko wa ł y ,  g dy ż  z a l e i w i e  
i eden z Wi erzyc i e l i  się z g ł o s i ł ;  przeto S y n d y c y  
pragnąc n i ez w ł oc z n ie  massę tę  zadawnioną  do k o ń­
ca doprowadzić ,  wzywaią  niniejszym powt órn ie  w s z y ­
stkich Wi er z yc i e l i  i Ji i teressantów massy Habisza i 
Czekal skiego  aby się niezaw odnie w d: 13 Grudnia  
1 . b.  w Sąl i  Audjencfonalńcj  T r y b u n a ł u  C y w i ln e g o  
W lwa Kal i skiego w Kal i szu przed W .  Janem Bnk-  
s i e luw Komtr. i i -arzem tejże  massy o g o d z i n i e  3 z po ­
ł udni a ,  bije osobiście  bąć przez  l egalnych P e ł n o ­
mocn i ków stawi l i  a to ce l em postanowienia ,  czyl i ,  
i ink daleko,  ni żej  t as y  sprzedane być  mogą Nie­
ruchomości  do rnassy należące ,  i edna w Ł ę c z y c y ,  a 
druga u Kal iszu pod Nr  31 p o ł o żo n e ,  z których 0- 
statnia w po ł owi e  do SSrów Katarzyny Czekajskiej ,  
skutkiem p rz ewi edz i obegd  processu należy.  Obie  
albowiem wystawione  b y ł y  na ' sprzedaż w drodze  
publ i cznej  Licytacj i ,  lecz nikt  tak wysoko ,  iak są 
t a s owane ,  postąpić  ni echc iał ,  chociaż  inaiocy cheć  
kupna byl i .  Równi eż  Syndycy  Massy zażądają od  

w ierzyciel i  postanowień wz g l ę d em  rozdz i a ł u  acti -  
y ó w  massy,  k tó r ych-wi ndykowani e ,  przez  Syn dy kó w  
iest n i epodobnem,  oraz dalszych dz i ał ań  a to ce lem 
s tanowczego  tejże zakończenia.  S y nd yc y  nie wąt pią ,  
że  we z wa ni e  Wi erzyc i e l i  bacząc na wi doc z ne  stra­
ty i akie  pertraktacja pr z e wl ek ł a  ipagsy przynos i  y r

skutku niniejszego wezwania  zbiorą się n i e w ą t p l i ­
wie  wczasie  oznaczonym.  W  przec i wnym b ow i em  
razie Sy ndy cy  zmuszeni  by byl i  zażądać Decyz j i  
T rybunał u,  mianowic ie  we  w z g l ęd z i e  sprzedażyr n i e ­
ruchomości ,  która ni estawaiących VV'ierzycieli równie  
o bowi ąz ywać  będzie ,  iak postanowienia  Wi er z y c i e l i  
s tawaiących.  —  Kal isz dnia 9 Października 1830‘r. 
P atronowi e  T r ybu na ł u  Kal i skiego M i k l a s z e w s k i .
G a w r a  j isk i .

K O C Z  lekki  uż y w a ny  iest do sprzedania;  d o w ie ­
dzieć sic w handlu H: Linie przy  u l i cy  Miodowej  
pod filaijami,

W  Handlu W i „  i Korzeni  T .  W .  Erucka przy ul icy 
Senatorskiej  pod Nr 461 w Pałacu zwanym Blanka,  
c ostać można p i oc z  towarów znajdujących się zwy .  
kle w podobnyc h  handlach,  P Ó Ł G Ę S K Ó W  urządzo­
nych na s po . ob  Sz t etyńsk i ,  Ł O S O S I A  w o d zo ne g o  i 
marynowanego ,  M 1 N O G OW ,  inko też  C Z E K I  LA-  
DX w rożnych gatunkach w e e n i e  fabrycznej .

/ g u h . o n ą  została M E T R Y K A ,  wy da na  z Parafji  
Haciąż dla Szu l eck i ego  poświadczona przez  Sa l P o ­
kotu Po wi a tu  Mł aws ki ego  i Try:  Cywi l :  W . ' P ł o ­
ck i ego ,  ktoby  znal az ł ,  raczy z ł o ż y ć  w Drukarni  Ku-  
rjera Warszawskie : ,  za co otrzyma^stosowną nagrodę .

Jan Cieśuik z a g u bi ws z y  K S I Ą Ż K Ę  S Ł U Ż B O W Ą  
uprasza znalazcy o oddanie  lakowej  do Urzę du M u ­
ni cypal nego  M. S.  War s zawy ,  g d y ż  Urząd u z n a ł  za 
ni eważną.

W i ad omo  się czyni ,  iż D o m  w Wars zawi e  przy  
ul i cy  Zakroczymskiej  pod Nr 1843 p o ło ż o n y ,  mas-  
syw mur owany,  dachówką pokryty ,  obejmujący w so­
bie duł ,  w iodnej p o ł o w i e  od ni icy i edho p i ę t ro ,  
w drugiej  za,s p o ł o wi e  dwa piętra m a i ą c y ,  na zy*k 
iii ) stratę Jgnncego Ni c ino iewskiego  z Mocy  W y r o -  
k ow  T ry bu na łu ,  i ednego  dtiin 2Ą Lu te g o ,  drugi ego  
zoj jpozyc j i  na dniu 14 Sierpnia 183 0  r. zapadł ych  
p rzez  publ i czny Licytacją sprz edanym będz i e ,  od  
której  to sprzedaży  po odbyc i u p rz y g o t ow a wc z e g o  
przysądzenia ,  termin do s t anowc z e go- pr z ys ądz e n i a  
na dz i eń  0 Grudnia r. b. o godzin ie  10 z rana w mi ej ­
scu pos i edzeń T r ybu na łu  wyznaczonym zos tał .  L i ­
cytacja rozpoczynać  sic bodzie  od 8,000  z ł p .  Wa* 
run ki do przejrzenia znajduią się w Kancel larj i  W .
1 od bie l skiego Pi larza i Mecenasa W i lko sz e w sk i eg o  
p od  Nr 3--4 mieszkaiącego iako sprzedażą d yr y g u ­
jącego.

Osoba posindniąca i ęzyk  Pol sk i ,  Niemiecki  i Fran­
cuzki ,  t udz i eż  JVlu2yke  , usposobioua na G i - W E U -
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NANTKFJ, proszona icst tułania się do W .  JP a n i  
W e rb u sz ,  zamieszkałej p rzy  Nowym Swiecie Nr 
125$ L it:  A.

D W I E  P I W N I C E  do wynajęcia  każdego  czasu 
w domu pod Nr 1070 przy  ulicy Królewskiej.  
( T ? W  duwu pierwszym od ulicy Królewskiej Nr 

1404 p rzy  ul icy  Marszałkowskiej ,  4  P O K O IK  
z. P R 2 E D P O K O I E M  i inneini dogodnościami k a ż ­
dego czasu do naięcia.

P rzy  Mieście  Szczekociny w Obwodzie Olkuskim 
W tw ie  Krakow: nad rzeką Pilicą 11a trakcie od Ślą­
ska przez Częstochowę do Ilossji  idącym, są ZA­
B UDOW ANIA murowane w kw adra t  180 łokci  d ł u ­
g ie ,  23 szerokie,  do założen ia  F abryk  lub robienia 
P o r t e r u  zdatne.  l )o  tego są. Magazyny, P iwnice,  
M ły n y ,  T a r ta k ,  może być i Folusz  i więcej domów 
w ystawionych,  k tó re  do zadzierżawienia  na lata lub 
na wieczność mogą być wypuszczouemi,  korzyści  
m ogą sobie Fabrykanci  znaczne obiecywać, gdyż 
ludność miasta Szczekociny p rzesz ło  2 ,000 wynosi 
ł  co d w a  tygodnie  Ja rm ark i  liczne odbywaią  się, 
do  tego tak żywność iako i drzewo na opa ł  icst tanie .

CHORY nie mogący sypiać w nocy, szuka osoby 
k tó rab y  czas bezsenności z nim t raw iła  na rozm o­
wie lub grze w Marjasza. O warunkach dowiedzieć  
się można w dom u na Krakowskiem  Przedmieściu
N r  303 L it:  B. na dole.

PANNA w średnim  wieku posiadaiąca ięzyk P o l ­
ski,  F rancuzk i  i Niemiecki, k tó ra  ciągle t ru d n i ła  
się wychowaniem m łodych Pan ien ,  będąc w zna­
cznych  domach, o trzymawszy chlubne świadectwa, i 
p ró c z  tego tnąiaca upow ażnien ie  od Kommissji 11a 
Ochm istrzynią  Szkoły  wyższej,  życzy sobie p rz y ­
jąć  do swego domu pare  Pan ienek  poświęcając się 
im  zu p e łn ie .  Życzący informacji ,  odb iorą  w D r u ­
k a rn i  K ur  jera W arszawskiego.

K O C Z tnodny niski, fasonu Angielskiego, p iękn ie  
i  t rwale  w iedney. z najcelniejszych fabryk W arsz a w ­
skich zbudow any ,  i_ kilka razy, ty lk o  używany; iesc 
do  sprzedania za Żelazną Bramą pod Nr Ą13 L it r  
G. Wiadomość u Gospodarza.— Tamże P O M IE S Z K A ­
N I E ,  od O grodu Saskiego do naięcia od Nowego Roku.

Czyniąc zadosyć zadaniu  wielu amatorów 
O biadów  G ospodarsk ich  mam zaszczyt zawia­
domić Prze: P ub liczność ,  iż w d. 1 Listopar 
*• b. otwartą została w R estauracji  moi oj w 
H o te lu  P o lsk im  p rzy  ulicy D łu g ie j  N r  5S5

Table cl'fiaule  p o  z ł .  3 od osoby ,  obiad Cert 
sk ła d a  się zwykle z 5 c iu  potraw z d e s e r e m  
ty lko od godzi: 1 do godz: 3 po po łudn iu ,  W i n ­
nych zas'godzinach dostać będzie  można wszel­
kich  potraw z karty .  Przyjmują s ię  o r a z  w s z e l ­
kie obstalowania. Zaręczając za ry ch łą  u s ł u g ę  i 
wyborne i runk i ,  polecam się ł a s k a w y m  wzglę­
d o m  Prześwietnej Publiczności.

M a le n ty  P a w ło w sk i.  
( g p P o d o i e  się do Publiczne j  wiadomości, iż na 

P radze  w Golędzinowie pod W arszaw ą  z n a j d u ­
ją się w każdym czasie do sprzedania  na dz iedz i­
ctwo z wolnej rek i  DOMY p o d  Nr Ą&, 4 7 , 70, LR: 
B. drewniane; 71, 9 6 ,  murowane, z wszelkiemi za­
budowaniam i i Ogrodam i,  tudz ież  Place  pod NY 44 ,  
81 i 82, także  na Golędzinowie Lit: B. zaraz za 
Rogatkam i Gołędzinowskiemi czyli Modlińskicmi,  
znajdu ją  się G ru n ta  z L ak am i w znacznej ro z leg ło ­
ści, do wydzierżawienia  wieczystego na Kołonje  za 
o p ła tą  czynszu rocznego p o d łu g  ugody; k tokolw iek  
więc ż yczy łby  sobie, iak wyż wyrażone  Domy na 
P rad ze ,  na dziedzic two k u p ić ,  tak  oraz g ru n ta  na 
Kolonje tv iakiej  bąć  ilości z wolnej r ę k i  w dz ie rża ­
wę wieczystą na czynsz nabyć , raczy sic do 
W łaśc ic ie lk i  Golędziuowa Lit: B. pod 4 Ó3  na P r a ­
dze pod W arszaw ą p rzy  u l icy  Brukowanej  w domu 
dawniej Goetza a teraz  Rogulskiego, zamieszkałe j  
zg łos ić ,  od k tórej dosta teczną w tej  mierze .kuor- 
tnacją, kazldy odebrać  będzie  m ó g ł ,

L IC Y T A C JA  która  się w domu pod Nr 232 piż-y 
ul icy  Mostowej sy tuowanym na T ow ary  ta k  Jedw a­
bne ,  Bawełn iane ,  W e łn ian e  i inne codziennie  od­
bywa, takowa za przysposobieniem  wiele innych no­
wych T ow arów  ciągle w temże m iejscu k o n ty n u o ­
wać się będzie  niew yłączaiąc  naw et d n i  Sobotnich.

A U S T E R JA  czyli dom Zaiezdny P r z y s t a ń  
zw any  p rz y  trakc ie  bi tym  Wa-rszawsko-Poznatiskirn 
nowo buduiąeym  sięy od W arszawy n.i m il i5 tc j  a od 
Sochaczewa na 4tej  pocztowej leżący, o lOciu po- 
koiach, z kuch n ią ,  piwnicą ,  stajnią i podwórzem . 
Do tegoż  domu należeć będzie lodownia i ogród ob ­
szerny owocpwy i warzywny. Obok tego domu są 
2  dotny oddzie lne  dla Rzełnieśników, w k tórych  
mieścić się będą kowal, stelmach, krawiec,  szewc, 
rym arz  i tkacz.  K to b y  m ia ł  chęć  wydzierżawić od 
ł a t  3 ek do 9ciu  ze w«*elkiciai dochodami konsuia-
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p c y j n e m i  tlo r ze c z o n e g o  d o m u  w y ł ą c z n i c  na l e ż ą c y­
m i  od d n i a  I g o  Maia  1 S31 r .  r aczy  z g ł o s i ć  się po  
in fo rma c j o  vy W a r s z a w i e  do R z ą d c y  do in u  N r  625 
p r z y  u t i cy  K o z i e j ,  a na p r o wj n c j i  do  Do z o r c y  yzspo- 
m n i o n e g o  d o m u  P r z y s t a ń  z w a n e g o .

Uwiadomienie .,  — -  Mocą k t ó r e g o  w d n i u  S i e d e m n a ­
s t ym Mc a  L i s t o p a d a  T y s i ą t  O ś ms e t  T r z y d z i e s t e g o  
R o k u  w d o m u  p r z y  u l i c y  P r z e j az d  p o d  Nr  043 o 
g od z i n i e  2  po  p o ł u d n i u  i dni  n a s t ę p n y c h  o d b y w a ć  
sie b ę d z i e  s p r z e d a ż  II u c h oma ś c i  z Z e g a r ó w ,  B i e l i ­
z n y  s t o ł o w e j  i r ó ż n y c h  P r e c j o z ó w ,  za g o t o w e  p i e ­
n i ą d z e  więce j  da i ąc e mu  i p r zy b ic i e  o t r z y m u i ą c e m u . —- 
U 'o jc iech  J a n o w s k i  K o m o r n i k  S ą d o wy .

P r z y  u l i cy  Sto  Ja ńs k i e j  p ę d  N r  15,  p o d  z n ak ie m 
S ł o ń c a  o t w o r z o n a  zos ta ł a  F a b r y k a  O L K I  U P U I i P E -  
R O W A M . G O ,  w y n a l e z i o n ym  n o w y m  s pos obe m,  k t ó ­
ra za czys tość  pa l en i a  i o d o r u ,  bez  d y m i e n i a ,  zaręcza* 
w p o m i e r n e j  cenie  s p r z e d a w a n y  zos t ani e .

S t aro :  Z e j ma n  W ó l f  P e r e c  z a g u b i w s zy  K S I Ą Ż K Ę  
L E G I T Y M A C Y J N Ą ,  u p r a sz a  z na l azc y ,  aby  r a c z y ł  
t a k o w a  z ł o ż y ć  w Ur z ę d z i e  M u n i c y p a l n y m ,  g d y ż  t en-  
i e  u z n a ł  za n i e w a ż n ą .

OGRODNIC") l loc l i  h a n d l u j ą c y  d r z e w a m i  o- 
w o c ow c in i  i k w i a t a m i  , p o l ę c n i ą  się  S z a :  P u b l K  
czno.ści  zc  syyoiemi b a r d z o  p i ę k n e r n i  j w n a j l e p ­
s z y c h  g a t u n k a c h  b ę d ą c e m i  s z c z e p a m i  w n a j r o z ­
m a i t s z y c h  r o d z a j a c h ,  o r a z  z r o z m a i t e t n i  c c b u l k a -  
m i  n a j p i ę k n i c j s z y c t i  k w i a t ó w ,  p r z y r z e k a j ą c  n a j -  
p o m i c r n i c j i z e  c e n y .  M i e s z k a i ą  p r z y  u l i c y  B i e ­
l a ń s k i e j  w h o t e l u  L i p s k i m .

B R O W A R  B I E L A W S K I  o d  d a w n y c h  la t  s ł a w n y  
iest  do w y d z i e r ż a w i e n i a  na  l a t  sześć;  ma j ąc y  chę ć  
z adz i er źaw ienia ,  z g ł y i ć  się m og ą  do d o m u  p o d  Nr  
505 p r z y  u l i c y  ' D ł u g i e j  w t t a r s z n w i e  p o ł o ż o n e g o ,  
a t o  yr iak n a j k r ó t s zy m  czasie.

Ja t norsk i  J a n  z a g u b i w s z y  K S I Ą Ż K Ę  S Ł U Ż B O ­
W Ą ,  u p r a sz a  z n al azc y  o o dd an i e  takpwlcj  dp  U r z ę ­
d u  M u n i c y p a l n e g o  M.  S. ' Wa r s z a w y  g d y ż  U r z ą d  u- 
z u a ł  za nic w a ż ną .

■tuuiu-uiiJWLau m u  uu. , .
O O Ml i  S it:. MA Z BIURA IN FoR MAc  i JS l iUO.  

( D a l s z a  w i a d o m o ś ć  i w s z e l k i e  o b j a ś n i e n i a  p o n i ż ­
s z y c h  d o n i e s i e ń  a d z ie lą  i a się w  L o k a l u  / U t r a  n a  
K r a k o w :  P r z e d m i e ś c i a  h r  37 "  p r z e c i w  P c e z t y . )

Bi uro '  Jn for j nacy j np  i K o m m is s ow e  jnn z as zc z y t  
z a wi a d o m ić  P u b l i cz n o ś ć ,  iż w s k u t k u  s t u- u i ików ia-

kip m u  z F . spodyc j ą  Gaze ty jVossa  w B e r l i n i e ,  ws wt l -  
k i e^ l on i os j en i a  doń  n a d es ł an a  umi esz cz a ć  j es t  w s t a ­
nie  w Be r l iń sk i e j  Gazec i e .  T y m  s p o s o b e m  Bióro  
p r zy n i e s i e  ws ze l ką  p r z y s ł u g ę  dla t y c h  co F a b r y ­
k a n t ó w ,  C z e l a d ź  l u b  j a k i e k o l wi e k  i n ne  p r z e d m i o ­
t y  z a g r an i cą  z a m ó wi ć  zechcą .

0 4 3 3 )  K i l kanaś c i e  t ys i ęc y  L I S T Ó W  Z A S T A ­
W N Y C H  iest  do zbycia .  ‘

(1473)   ̂ M E B L E  z ł o ż o n e  z Sześc iu  K r z e s e ł ,  Ka-  
n a p y ,  Ł ó ż k a ,  Szafy za s z k ł e m ,  K o m o d y ,  P ó i ą w n -  
n u  i S t o l ik a ,  z p o w o d u  w y i a z d u  W ł a ś c i c i e l a  sa d o  
z byc i a  p r z y  u l j cy  K r ó l ew s k i e j  N r  10G2. D a l s z ą  
wi a d o mo ś ć  Go s po d yn i  d o m u  u d z i e l i

<1474)  P a r a  CMC) M O N T  Ang i e l sk i c h  p ż y w a n y c h  
z br . iznni i  ż ó ł t y m 1 jes t  do  zbyc i a  p r z y  uf icy MioUo-
we,  Nr  4«4  u  R y m a r z a  K r ó l i k o w s k i e g o .

( ° s oh» u z d a t n i o n a  do  o b o w i ą z k ó w  E k o ­
n o m i c z n y c h ,  o b e z n a n a  pr zy  t e n t  z A d m i n i s t r a c j a ,  j v- 
e ' ? i ’/ ? - T ' n m ł  E K O N O M A  lub W Ó J T A  G M IN Y .

0 4 & / )  i  A G Z k l t  wa ż ą c ą  73 fun:  o p a t r zo n ą '  ty 
ś w ia d e c t w o  p o c h o d z e n i a ,  k t o b y  t a k o w ą  c h c i a ł  z a ­
b r ać  do  Pc t cr sb i iga  za p r z y z w o i t ą  n a g r o d a ,  z g ł o s i  
się do  Bi óra  naszego.

( 1496)  M ł o d z i e n i e c  o p a t r z o n y  do d a w a n i a  p o ­
c z ą t k o w y c h  N a u k  i Kor rep ' e tyc j i ,  do  t e g o  u p o w a ­
ż n i o n y  od  W ł a d z y  S z k o l n e j ,  ż yczy  iniać mie j sce  

0 4 4 - t )  A P P A R T A M E N T  z ł u ż o n y  z  3 cii Po ko i  
P r z e d p o k o j u ,  ^ t a j n i ,  W o z o w n i ,  i f. d.  w ś r o d k u  Min!  
Sta p o ł o ż o n y ,  i e s t  do  o d s t ą p i e n i a  z M e b l ami  l ub  
bez  Mebl i .

( 1 492)  P r z y b y ł y  w tyc h  dn i ac h  S U B I E K T  h a n ­
d l u  r ó d e u f  z P r u s ,  u s p o s ob i o ny  do  H a n d l u  K o r z e n ­
n eg o ,  M a t e r j a l n e g o ,  ż y c z y  sobie  z na l cść  s to s owne  
o bo w i ąz k i .

( 1 493)  P r z y i e d n y m  z p i ę k n i e j s z yc h  P l a c ó w  W a r ­
sz awy iest  D O M  z o b ś z c r n e m  p o j l wó r ze m do zbyc ia  
sz czegó l n i e j  dla osób  c h c ą c yc h  b u d o w a ć ,  t en  'dóin 
b y ł b y  d o godny-
' (149R)  J e s t  do s p r z e d a p i a  PAS n o w y  P ol sk i  i 

K A R A B E L A  p e r ł o w ą  m a cicą w y k ł a d a n i .

B A R D Z O  5 I A R A . S U C Z K  A, ca ł a  c z a r n a ,  m a l e ń ­
ka  M o p k a ,  w  So h d tę  zAbraiią z o s t a ł a  • z  p o d w ó r z a  i 
zos t a wi on a  na u l i c y  Se n a t o r sk i e j .  K t o  ią o d d a '  do 
D r u k a r n i  K u r j e r ą  YYnrszayy: bt ązyuia  n a d g r y d y  R ub la .

T E A T R  N A R O  . J u t r o  45 r az  CM?}* tV i l jv n a w y .
Dl a  n i ed o k o ń c z o n e j  r e p e r a c j i  w Sal i  T e a t r u  h a -  

zrnm iose l  dz i ś  n i ema  wi dowi ska .


